




w Omotesando jako trójwymiarową rzeź-
bę. Budynek ma formę kilku sławnych 
kufrów LV ułożonych jeden na drugim. 
Cztery niższe kondygnacje, dostępne 
dla wszystkich, przeznaczone są na cele 
handlowe. Wyższe pietra mieszczą biura, 
salon dla VIP-ów z osobną windą oraz re-
prezentacyjny hall, odpowiedni dla orga-
nizowania pokazów mody.

Louis Vuitton pociągnął za sobą kon-
kurencję, która otwierając w Japonii swoje 
sklepy, trafiła w pierwszej połowie lat 80. 
na rozkwit gospodarczy. Architektura po-
wstałych już budynków była czynnikiem 
pozytywnie prowokującym konkurencję. 
Hermes w 2001 roku wybudował jedena-
stopiętrową więżę w dzielnicy Ginza, za-
projektowaną przez Renzo Piano. W 2004 
roku powstał dziesięciokondygnacyjny wy-
kończony z ogromnym przepychem sklep 
Chanel. Sama fasada budynku pochłonę-
ła połowę budżetu. Szklana podświetlana 
tafla wielkości całego budynku, na której 
jest wyświetlany m.in. charakterystyczny 
znak graficzny – logo firmy, kosztowała 
240 milionów dolarów.

„Prada kreuje nowy typ klienta zainteresowanego 
architekturą innowacji” – Jacques Herzog 
Geometria budynku o krystalicznym kształcie wyróż-
nia go spośród niskiej zabudowy dzielnicy Aoyama. 
Rzut przypomina nieregularny pięciokąt o bokach 
różnej długości. 
Analogie do kryształu odnajdziemy na elewacji, gdzie 
840 szyb w kształcie rombu umieszczono w koszyku 
stalowej strukturalnej siatki. Szklaną elewację ujętą 
w romboidalną siatkę konstrukcyjną Jacques Herzog 
nazywa „interaktywnym urządzeniem optycznym”. 
Rzuty kondygnacji zmieniają swoją powierzchnię 
i kształt w zależności od poziomu – cztery nadziemne 
piętra przeznaczone są na przestrzeń handlową, 
z czego każda zajmuje około trzystu metrów kwa-
dratowych. Podziemne kondygnacje są dwa razy 
większe. Rozciągają się pod placem przylegającym 
do sklepu. Plac jest ważną częścią projektu H&deM. 
Pozwala na delikatne odsunięcie sklepu od ulicy i wy-
odrębnienie go spomiędzy innych – to luksus w tak 
gęsto zabudowanym i zatłoczonym Tokio. 
Miuccia Prada – spadkobierczyni i właścicielka firmy 
– zarówno w tym, jak i w innych swoich centrach 
projektowanych przez Rema Koolhaasa w Nowym 
Jorku czy Los Angeles, postanowiła unowocześnić 
cały proces kupowania za pomocą najnowszych tech-
nologii. W przymierzalni spotykamy szklane prze-
grody, w których zainstalowano ekrany plazmowe 
rejestrujące widok osoby przymierzającej ubranie. 
Dzięki temu klient może wyświetlając projekcje, 
porównać kreacje i dokonać wyboru. Lustra z sys-
temem kamer ułatwiają przeglądanie się z każdej 
strony. „Chip” pozwala kontrolować każdy produkt 
– jego transport, sprzedaż oraz karty dla stałych 
klientów rozpoznające osobę wraz z jej upodobania-
mi, rozmiarem, historią zakupów itp.
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tekst Ewa Wasiak-Kostrzewa

ewa@kostrzewa.net

design
office

58  |   





formatach. Nieodzowny staje się więc skaner, 
który pozwoli na szybką archiwizację treści – 
najlepiej z funkcją odczytu tekstu (OCR) do 
otwartych dokumentów tekstowych (np. MS 
Word).

Dokument jest zabezpieczany za pomocą 
e-podpisu oraz szyfrowania elektronicznego, 
co praktycznie uniemożliwia jego podrobie-
nie. Te metody zastępują odręczny podpis 
oraz pieczątkę. Wystarczy do tego jedynie 
tablet wraz z  oprogramowaniem. Systemy 
EOD pozwalają na tworzenie kopii lustrza-
nych naszych dokumentów lub nawet całych 
dysków. Dzięki temu w przypadku utraty me-
dium (laptopa, tabletu, telefonu, dysku) mo-
żemy ustrzec najważniejsze dokumenty przed 

zniszczeniem. Istotną dla 
bezpieczeństwa danych 
kwestią jest również ich 
utylizacja – w  przypadku 
treści elektronicznej jest 
szybsza, tańsza i  efektyw-
niejsza niż w  przypadku 
dokumentów papierowych.

Rozwiązania zinte-
growanego zarządzania 
obiegiem dokumentów 
wprowadziły nową jakość 
w  dziedzinie wymiany in-
formacji. Dzięki zastosowa-
niu EOD możemy tworzyć 
dowolne obiegi dokumen-
tów w  ramach poszczegól-
nych grup roboczych – ta 
funkcja określana jest jako 
WorkFlow. Zyskujemy 
możliwość współpracy nad 

jednym dokumentem w ramach całej grupy roboczej oraz szyb-
kiego dzielenia się informacją.

Elektroniczny obieg dokumentów jest również niezbędnym 
elementem Flexible Office. Dzięki niemu mamy dostęp do do-
kumentów firmowych niezależnie od miejsca, w którym jesteśmy. 
EOD pozwala nam pracować w domu, delegacji lub podczas spo-
tkania – wystarczy jedynie podłączenie do sieciowych zasobów 
organizacji.

Zmniejszanie kosztów
Kluczowym argumentem przemawiającym za wprowadze-

niem elektronicznego obiegu dokumentów są generowane prze-
zeń oszczędności. Pomimo skokowego postępu w  dziedzinie 
informatyzacji, drastycznie wzrasta również ilość firmowych wy-
druków. Łatwość zakupu tanich drukarek oraz brak kontroli nad 
jednostkowymi koszami druku doprowadził do sytuacji, w której 
koszty te stanowią statystycznie 3% przychodów przedsiębiorstw, 

„Biuro bez papieru” 
związane jest z  ideą opie-
rającą się na redukcji zu-
życia papieru w  ramach 
działania organizacji oraz 
stworzeniu stanowisk pra-
cy, które dzięki połączeniu 
drogą elektroniczną, po-
zwolą na tworzenie doku-
mentacji bez wykorzysta-
nia papieru. Co ciekawe, 
koncepcja ta sięga roku 
1975, czyli początków ery 
komputeryzacji, kiedy to 
magazyn „Business Week” 
stworzył swój pierwszy 
„elektroniczny segregator”. Mimo upływu niemal 40 lat, papie-
rowe dokumenty odkładane do archiwum nadal są codziennością 
wielu polskich firm i  instytucji. Co więc stoi na przeszkodzie, 
skoro możemy zyskać tak wiele?

Zarządzanie obiegiem dokumentów
Śledząc życie dokumentów papierowych, zauważamy, że każ-

dy z nich przechodzi przez 3 fazy: kreacji, autoryzacji oraz archi-
wizacji – wszystkie te kroki w odniesieniu do tradycyjnej formy 
obiegu dokumentów generują wiele ograniczeń oraz kosztów. 
Najlepszym rozwiązaniem tych problemów jest implementacja 
firmowego systemu elektronicznego obiegu dokumentów EOD 
(z angielskiego Document Management System, DMS).

Dzięki EOD i  dostępowi do scentralizowanej bazy danych, 
kreacja dokumentów stała się szybsza i  łatwiejsza. Ważnym 
elementem systemu jest możliwość konwertowania treści pa-
pierowej do elektronicznej oraz zarządzanie plikami w różnych 

bez papieru
Biuro

Systemy zarządzania przepływem 
informacji pozwoliły na  
natychmiastową dostępność  
dokumentów, wyszukiwanie  
przekrojowe oraz łatwość dzielenia 
się treścią. Zmiany te  
spowodowały przyspieszenie  
procesów decyzyjnych oraz  
podniosły efektywność pracy  
przy jednoczesnym  
ograniczeniu kosztów

tekst Marcin Czeczot

marcin.c@magazynoffice.pl
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a  jedynie 1 na 10 organizacji koszta te 
kontroluje. Biorąc pod uwagę także 
koszty archiwizacji dokumentów papie-
rowych (porównywalne z  kosztami wy-
druku), fakt, że jedna na sześć kopii ni-
gdy nie została użyta, oraz koszt obsługi 
drukarek i archiwów przez pracowników, 
łatwo dojść do wniosku, że stajemy 
przed możliwością dużych oszczędności 
przy jednoczesnym wzroście wydajno-
ści.

Mariusz Wilarski, IT Manager Mi-
crosoft, w wywiadzie dla „Office&Faci-
lity” powiedział, że „największymi wro-
gami systemów zarządzania obiegiem 
dokumentów są kartka i  długopis”. To 
właśnie łatwość i  prostota rozwiązania 
są kluczowymi elementami decydują-
cymi o  tym, czy będziemy korzystać 
z EOD. Obecnie możemy obserwować 
przełom w dziedzinie rozwoju interfej-
sów mających na celu ułatwienie ob-
sługi baz danych oraz sieci WorkFlow. 
Niedługo więc może się okazać, że na-
szą kartką na dobre stanie się tablet, 
a długopisem – palec.

Na rezygnację z  papieru i  przejście 
na elektroniczny system obiegu doku-
mentów zdecydowała się już większość 
organizacji zatrudniających więcej niż 
25 osób. System ten jest implemento-
wany również do urzędów i administra-
cji publicznej, a idea cyfrowego urzędu 
jest nawet regulowana ustawą z  2001 
roku. Koniec roku 2011 przyniósł nam 
również ciekawe informacje o  wdroże-
niu systemu EOD w  polskim Sejmie 
oraz zakupie tabletów dla parlamenta-
rzystów. Jeśli więc świetny pomysł nie 
zostanie zniweczony przez biurokrację, 
będziemy mogli liczyć na przyspiesze-
nie procesów wewnątrz administracji 
państwowej, jak obserwujemy to w kra-
jach zachodniej Europy.

Jeden na sześciu naszych czytelników 
czyta ten artykuł, mając właśnie w  rę-
kach papierowe wydanie „Office”. Resz-
ta z nich o biurze bez papieru dowie się 
z naszego e-wydania – łatwiej będzie je 
przesłać, podzielić się nim, zarchiwizo-
wać lub zachować konkretny artykuł. 
Jest to dla nas powód do zadowolenia 
i daje nadzieję, że zużycie papieru w co-
dziennym życiu będzie maleć.

W 2012 roku Polska nie różni się już od 
krajów Europy Zachodniej, jeśli cho-
dzi o dostępność oferty produktów 
wykorzystanych w systemach elektro-
nicznego obiegu dokumentów. Firmy 
produkcyjne, handlowe czy usługowe 
coraz częściej decydują się na ich 
zastosowanie. Osoby zarządzające 
organizacjami widzą w systemach EOD 
narzędzia stwarzające nowe możliwo-
ści w kreowaniu sposobu organizacji 
firmy. W ostatnim czasie zauważa się 
postępujący proces cyfryzacji urzędów, 
instytucji publicznych w pełnym zakre-
sie EOD. Największą barierą podczas 
wdrażania systemu VARIO jest jednak 
opór pracowników przed prowadze-
niem spraw w formie elektronicznej. 
Tymczasem warto przekonać się do 
takich sposobów działania, ponieważ 
przyczyniają się one do oszczędności, 
takich jak: skrócenie czasu załatwiania 
spraw, usprawnienie koordynacji pracy 
zespołów, zmniejszenie ryzyka utraty 
dokumentów, ograniczenie ilości doku-
mentów papierowych, a tym samym 
zużycia papieru, tonerów, tuszy. Po-
zwalają także zarządzać firmą z każ-
dego miejsca – wystarczy komputer 
z przeglądarką internetową i dostęp 
do internetu. Firma ARCUS S.A. dostar-
cza kompleksowe systemy zarządzania 
dokumentami, obejmujące EOD, optyma-
lizację i zarządzanie procesami wydruku 
dokumentów, a także automatyzację 
procesów związanych z fizyczną obsługą 
korespondencji.

Maria Jagodzińska  
ekspert z firmy Arcus S.A.

W 2007 roku 
całkowita liczba 

wydrukowanych, skopiowa-
nych lub przefaksowanych 
dokumentów firmowych tyl-
ko w Stanach Zjednoczonych 
sięgnęła 1,019 trylionów, co 
stanowi 300 milionów kilo-
metrów, czyli dwukrotność 
odległości między Słońcem 
a Ziemią (149 mln km).

Biura mające do 
11% dokumentacji 

papierowej spędzają na wy-
szukiwaniu treści mniej niż 
10 minut dziennie, a mające 
do 52% dokumentacji pa-
pierowej – ponad 2 godziny 
dziennie.

1/6 wydruko-
wanych stron 

w typowym biurze nigdy nie 
została użyta.

Archiwizacja 
dokumentów 

elektronicznych jest 100 
razy tańsza niż dokumentów 
papierowych.

Ponad 70% doku-
mentów papiero-

wych posiada kopie w wersji 
elektronicznej.

Tekst na wydruku 
jest o 30% bar-

dziej zrozumiały niż odczyty-
wany z ekranu komputera.

Liczba drukowa-
nych informacji 

w firmach podwaja się co 5 
lat.

9 na 10 przedsię-
biorstw nie śledzi 

kosztów druku.

20% zgłoszeń do 
działów IT w kor-

poracjach dotyczy drukarek.
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Dążąc do wzoru idealnego, jakim jest biuro bez papieru, należy zacząć 
od korzystania z drukarek, które zapewniają maksymalną oszczędność 
w  zakresie druku. Kyocera Mita – TASKalfa 6550ci to nowy model 
urządzenia wielofunkcyjnego, które umożliwia tworzenie kolorowych 
wydruków o unikalnym nasyceniu barw, gwarantując niski jednostko-
wy koszt wydruku. Urządzenie jest proste w obsłudze, a jednocześnie 
ma bogate wyposażenie. Zapewnia elastyczne zarządzanie procesem 
druku. Panoramiczny, kolorowy, dotykowy panel operatora, intuicyjny 
interfejs oraz ergonomiczna konstrukcja całości, sprawiają, że korzy-
stanie z Kyocera Mita – TASKalfa 6550ci jest wyjątkowo proste i przy-
jemne. www.arcus.pl

Urządzenie Ricoh Aficio MP 201SPF oferuje wszystkie funkcje potrzebne 
do usprawnienia druku w małych grupach roboczych. Niewielkie roz-
miary urządzenia pozwalają zaoszczędzić miejsce. Drukowanie dwu-
stronne ze standardowym zespołem dupleksu oszczędza papier i ener-
gię bez utraty wydajności. Wszystkie funkcje Ricoh Aficio MP 201SPF 
służą zapewnieniu maksymalnego bezpieczeństwa dokumentów.  
Aficio MP 201SPF jest przełomowym urządzeniem w skanowaniu i do-
starczaniu dokumentów – można skanować bezpośrednio do poczty 
e-mail i  folderów sieciowych, a także do pamięci USB. Standardowa 
funkcja LAN-Fax umożliwia przesyłanie wiadomości faksowych bez-
pośrednio z komputera, bez konieczności ich drukowania. www.ricoh.pl

1 2

Dotyk zrewolucjonizował wprowadzanie danych i  interakcje użyt-
kownika z urządzeniem elektronicznym. O ile z korzystaniem z więk-
szości tabletów przy użyciu  opuszków palców nie ma problemów, 
o  tyle złożenie akceptowanego podpisu elektronicznego będzie nie-
możliwe bez specjalnego rysika zwanego stylusem. Do tego celu pole-
camy stylusy Wacom Bamboo. Pióro Bamboo to bardzo precyzyjny 
sposób robienia notatek w czasie spotkań czy wykładów, zapisywa-
nia luźnych pomysłów, szybkiego i prostego tworzenie dokumentów.  
Stylus Wacom Bamboo wraz z SignDoc Mobile – aplikacją do podpi-
su odręcznego na urządzenia przenośne, jest wyjątkowo bezpiecznym 
sposobem składania podpisów elektronicznych – zapewniają pełną in-
tegralność podpisu i dokumentu.  www.wygodnypodpis.pl

Samsung GALAXY Tab 10.1 został zaprojektowany tak, aby mo-
gli się nim cieszyć nie tylko wielbiciele nowinek technologicznych, ale 
również osoby, które chcą mieć stały kontakt z  biurem czy też cią-
gły dostęp do wiadomości i  zasobów sieciowych swoich organizacji.  
Smukły kształt tabletu (tylko 8,6 mm grubości) oraz jego mała 
waga (565 g) pozwalają na komfortowe korzystanie z  urzą-
dzenia – pisanie maili i  SMSów w  drodze do pracy, czyta-
nie elektronicznych publikacji w  pociągu czy samolocie, jak też 
oglądanie filmów siedząc na kanapie. Z powodzeniem możemy przed-
stawić na nim naszą prezentację, arkusze kalkulacyjne lub dokumenty. 
Dzięki dwurdzeniowemu procesorowi Tegra 2, tablet sprawnie wyko-
nuje wiele skomplikowanych zadań równocześnie.  www.samsung.com/pl

Wacom Bamboo3 Samsung GALAXY Tab 10.14

KYOCERA MITA TASKalfa 6550ci Ricoh Aficio MP 201SPF
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do usług zarządzania  
dokumentami

Podejście Ricoh

Jako uznany lider w dziedzinie rozwiązań biurowych i usług 
zarządzania opartych na konsultacjach, mamy doświadczenie 
i  wiedzę, potrzebne do dostarczania światowej klasy usług 
zarządzania dokumentami. Idealnie dopasowana strategia 
zarządzania skupia się na kluczowych fazach: zrozumieniu, 
poprawie, zmianie i  zarządzaniu cyklem życia dokumentu 
w celu zwiększenia produktywności i wydajności, poprzez pe-
łen zakres usług dodających wartość.

Identyfikowanie Twoich potrzeb  
biznesowych

Fazy zrozumienia, poprawy i zmiany są elementami nasze-
go programu MDS, który pozwoli zaplanować i wdrożyć ide-
alnie dopasowane rozwiązanie, mogące sprostać Twoim ocze-
kiwaniom. Na początku, zanim nasi konsultanci przeanalizują 
Twoje środowisko dokumentowe w  celu identyfikacji możli-
wości zwiększenia efektywności, wysłuchają Twoich potrzeb 
i zapoznają się z celami, które chcesz zrealizować. Prowadzi-
my badania pod kątem bezpieczeństwa, środowiska i techniki, 

podkreślamy to, co generuje koszty i określamy bieżący cał-
kowity koszt posiadania (TCO). Następnie prezentujemy to, 
co należy zmienić, wykazujemy ukryte koszty, przedstawia-
my możliwości redukcji tych związanych z dokumentami oraz 
współpracujemy z Tobą, aby wdrożyć ustaloną rekomendację 
i poprawić wydajność Twojego środowiska druku.

Wprowadzenie odpowiedniego  
zarządzania
 

Nasze zarządzanie sprawia, że osiągasz prognozowa-
ną przez nas redukcję kosztów i  zyskujesz długoterminową 
produktywność. Wdrażamy procesy, które w sposób ciągły 
monitorują i gwarantują poziom usług dzięki szczegółowemu 
raportowaniu. To odciąża Twój dział wsparcia IT i zapewnia 
ścisłą kontrolę kosztów. Rezultatem jest wydajne środowi-
sko druku, świetnie dopasowane do zmieniających się potrzeb 
Twojej firmy. Nasze wsparcie serwisowe i procesy dostarcza-
nia usług zapewniają efektywne zarządzanie, maksymalną 
dostępność urządzenia i ciągłość biznesu.

offIce
prezentacja
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http://www.ricoh.pl/services-solutions/index.aspx
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odręcznego przy użyciu elektronicznych 
tabletów i padów podpisujących.

Bezpieczeństwo autoryzacji
Technologia pozwala w sposób niero-

zerwalny powiązać biometryczny obraz 
podpisu odręcznego z dokumentem elek-
tronicznym. Dokument raz podpisany nie 
może być zmieniony bez utraty ważności 
podpisu elektronicznego. Pozwala to na 
uniknięcie manipulacji na dokumencie po 
zakończeniu procesu podpisywania.

Dodatkową zaletą elektronicznego 
podpisu biometrycznego jest możliwość 
weryfikowania danych podpisu z podpi-
sem referencyjnym lub zaawansowana 
analiza podpisu przy pomocy odpowied-
nich narzędzi. Mechanizmy szyfrowania 
i integrowania podpisu powinny – przy 
zapewnieniu odpowiednich środków 
ostrożności (np. przechowywane w bez-
piecznym miejscu klucze prywatne) – 
umożliwiać bezpieczny dostęp do danych 
w celu weryfikacji.

Rozwiązania tego typu mogą być 
z powodzeniem stosowane w procesach 
biznesowych, które wymagają autory-
zacji dokumentów podpisem odręcznym 
(czy to w formie papierowej, czy elektro-
nicznej).

Finanse i bankowość:
•	 otwieranie konta bankowego;
•	 potwierdzanie transakcji;
•	 podpisywanie umów;
•	 wypełnianie i podpisywanie formu-

larzy bankowych;
•	 potwierdzanie odbioru dokumen-

tów, np. wydania karty;
•	 gromadzenie bazy podpisów;
•	 identyfikacja biometryczna klienta.
Ubezpieczenia:
•	 wnioski ubezpieczeniowe;
•	 umowy;
•	 formularze (szkody, polisy itd.);
•	 potwierdzenia transakcji.
Telekomunikacja i przemysł:
•	 umowy abonamentowe;
•	 potwierdzenia;
•	 raporty.
By dowiedzieć się więcej, odwiedź 

stronę www.wygodnypodpis.pl lub 
napisz:  
Grzegorz.Jancik@wygodnypodpis.pl

System elektronicznego obiegu doku-
mentów wpływa na znaczne przyspie-
szenie ich przetwarzania oraz uspraw-
nia obsługę. Mimo iż coraz częściej firmy 
decydują się na tego typu rozwiązania, 
wątpliwości budzi kwestia bezpieczeń-
stwa autoryzacji dokumentów. 

Więcej niż zwykły podpis
Z pomocą w rozwianiu wszelkich 

wątpliwości przychodzi technologia 
elektronicznego biometrycznego podpisu 
odręcznego. Ta innowacyjna technologia 
od kilku lat zdobywa sobie uznanie róż-
nych organizacji na całym świecie. Firmy 
korzystające z tej technologii to banki, 
ubezpieczyciele, firmy telekomunikacyj-
ne, transportowe oraz wiele innych.

Podpisy biometryczne to odręczne 
podpisy zebrane w formie elektronicznej 
na tablecie przy użyciu elektronicznego 
pióra. Elektroniczny podpis odręczny 
z wyglądu niczym nie różni się od pod-
pisu odręcznego składanego tradycyjnie 
na papierze. Jego różnica polega na tym, 
że razem z obrazem statycznym zapisy-
wane są między innymi: koordynaty x, y, 
czas i poziomy nacisku pióra rejestrowa-
ne w trakcie składania podpisu, parame-
try charakteryzujące przyspieszenie dla 
poszczególnych części podpisu itd.

Prawidłowy zapis i weryfikacja 
podpisu wymaga użycia kompatybilnych 
urządzeń umożliwiających rejestrację 

odpowiedniej ilości danych biometrycz-
nych w odniesieniu do czasu. Ponadto 
urządzenie musi posiadać odpowiednią 
rozdzielczość i rejestrować wystarczają-
cą ilość poziomów nacisku. 

Gdzie szukać rozwiązań
Do głównych dostawców tej techno-

logii należą między innymi firmy Wacom 
i SoftPro. Wacom to światowy lider 
produkcji tabletów piórkowych, interak-
tywnych ekranów piórkowych i roz-
wiązań cyfrowych interfejsów. Miliony 
klientów korzystają z bezprzewodowych 
i niewymagających zasilania bateryjnego 
piór, rozpoznających siłę nacisku. Firma 
oferuje również swoje produkty jako 
rozwiązania OEM (Original Equipment 
Manufacturer) wiodącym producentom 
sprzętu.

Jednym z partnerów firmy Wacom 
jest firma SoftPro, która wykorzystując 
technologię Wacom, stworzyła oprogra-
mowanie umożliwiające zintegrowanie 
podpisu odręcznego w formie elektro-
nicznej z dokumentem elektronicznym 
przy użyciu autoryzowanych i kompa-
tybilnych tabletów lub tzw. signpadów 
rejestrujących dynamiczne i statyczne 
parametry podpisu odręcznego (szyb-
kość, nacisk, kształt krzywych, rozpię-
tość, wysokości liter itd.). Firma SoftPro 
jest wiodącym dostawcą systemów 
do weryfikacji i pozyskiwania podpisu 

Oszczędność, wygoda  
i bezpieczeństwo

Podpis  
elektroniczny

Systemy elektronicznego obiegu dokumentów pozawalają ograniczyć koszty 
i usprawnić procesy decyzyjne. Takie rozwiązania niosą ze sobą również nową 
jakość w sferze kontaktów z klientem
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tekst Judyta Marzec

Pierwszy kwartał 2011 roku przyniósł 
poprawę sytuacji gospodarczej. Zwiększe-
nie inwestycji zagranicznych spowodowało 
wzrost popytu na powierzchnie biurowe 
wysokiej jakości. Szczególnie dotyczyło to 
rynku warszawskiego (w pierwszym kwarta-
le podpisano umowy najmu na powierzch-
nię aż 198 tys. m2), choć w mniejszych mia-
stach dał się zauważyć stosunkowo duży 
popyt na biura. Dużą aktywność najemców 
mogliśmy zaobserwować w Warszawie, 
Wrocławiu, Trójmieście i Krakowie.

Powierzchnie biurowe w 
kraju

Jak wynika z raportu „Marketbeat – ry-
nek biurowy w Polsce” firmy Cushman & 
Wakefield, w I kwartale wolumen inwe-
stycji na rynku biurowym wzrósł o prawie 
400% w porównaniu z poprzednim kwarta-
łem, do 486 mln EUR i stanowił 80% łącz-
nych inwestycji w tym czasie. Wszystkie 

te transakcje zostały zawarte w Warszawie 
przez inwestorów zagranicznych, a najwięk-
sza transakcja dotyczyła nieruchomości fir-
my Europolis. W II i III kwartale 2011 roku 
można było zauważyć lekkie osłabienie po-
pytu. Przy wyborze biur kluczową rolę od-
grywała cena, a dopiero potem lokalizacja. 
Popularnością cieszyły się mniejsze biura o 
wysokim standardzie, ale umiarkowanych 
czynszach. W III kwartale 2011 roku war-
tość wszystkich transakcji zrealizowanych 
od początku roku wyniosła w sektorze biu-

rowym ok. 818 mln EUR, a w samej War-
szawie oddano do użytku prawie 60 tys. m2 
powierzchni biurowej. Analitycy rynku biu-
rowego szacują, że całkowity obrót w 2011 
roku będzie wyższy niż w roku ubiegłym.

Dzięki dostępnym analizom widać więk-
szą ostrożność inwestorów w podejmowa-
niu decyzji inwestycyjnych. Tylko stabilna 
sytuacja gospodarcza i zrównoważony popyt 

dają szansę na większe zapotrzebowanie na 
powierzchnie handlowe i zmianę nastawie-
nia inwestorów do Polski. Ekspert z działu 
powierzchni biurowych firmy Cushman & 
Wakefield, Anna Kwiatkowska, twierdzi, że 
na podstawie wyników z trzech pierwszych 
kwartałów 2011 roku, można zauważyć, że 
podaż powierzchni biurowej w Warszawie 
istotnie spadła i do czasu zmiany restryk-
cyjnego nastawienia banków do udziela-
nia finansowania pozostanie na relatywnie 
niskim poziomie. Do końca III kwartału 
na rynek trafiło jedynie 21 budynków. Po-
wierzchnia oddana do użytku w 2011 roku 
jest jedną z najniższych wartości odno-
towanych do tej pory na rynku. Do końca 
września 2011 r. oddano 88 tys. m2, nato-
miast popyt brutto (wolumen transakcji) 
był stabilny i na koniec trzeciego kwartału 
osiągnął poziom 440 tys. m2. Jest to wynik 
porównywalny do tego samego okresu ubie-
głego roku i dodatkowo potwierdza tezę o 
przyjęciu przez firmy pozycji wyczekującej.

Umowy przednajmu
Na rynku zaczęły dominować umowy 

typu przednajmu. Wiąże się to z możliwo-
ścią zabezpieczenia własnych interesów i 
wynegocjowania dogodniejszych warunków 
przez najemców. Jednymi z największych 
tego typu transakcji na rynku biurowym w 
2011 r. było wynajęcie powierzchni przez 
firmę Imtech w budynku Eurocentrum w 
Warszawie oraz firmę Infosys w budynku 
Green Horizon w Łodzi.

„Znaczenie umów przednajmu (typu 
prelet) rośnie, ponieważ rozpoczęcie budo-
wy większości nowych obiektów uzależnio-
ne jest od pozyskania zewnętrznych źródeł 
finansowania oraz podpisania umowy na 
znaczną część projektu, co potwierdza-
ją dane z trzeciego kwartału 2011 r. (21% 
popytu generowały właśnie umowy przed-
najmu)” – twierdzi ekspert, Anna Kwiat-
kowska.

Pustostany
Jeśli chodzi o powierzchnie biurowe 

niewynajęte (pustostany), mogliśmy w tym 
roku zaobserwować spadek ich ilości w sto-
sunku do lat poprzednich. W samej War-
szawie odnotowano obniżenie pustostanów 
z 8,4% na koniec 2010 roku do 6,7% na 
koniec III kwartału 2011. Na skutek ograni-

Największe transakcje na rynku warszawskim w 2011 r.: 
– zakup biurowca Focus przez RREEF za ok. 117 mln EUR; 
– zakup kompleksu Park Postępu przez Immofinanz za ok. 102 mln EUR; 
– zakup budynku Zebra Tower przez spółkę Union Investment za ok. 76 mln EUR; 
– zakup budynku Stratos przez Kulczyk Silverstein Properties za ok. 41 mln EUR; 
– zakup Marynarska Point II przez SEB Asset Management za ok. 38 mln EUR.

Niepewność związana z przyszłością rynków  
finansowych spowodowała ostrożniejsze  
podejście firm i instytucji do rozszerzania  
działalności i podejmowania strategicznych  
decyzji. Spowolnienie inwestycji deweloperskich 
pozwoliło zauważyć spadek stopy pustostanów, 
ale też stabilność stawek czynszów i wzrost  
aktywności na rynku najmu. Zarówno  
w Warszawie, jak i w pozostałych największych 
miastach Polski, pomimo wstrzymania wielu  
planowanych inwestycji, oddano do użytku  
kolejne, nowe obiekty biurowe

 K
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czonej podaży w połączeniu z coraz większą 
aktywnością najemców, prognozuje się jesz-
cze większą redukcję liczby pustostanów. 
Jeśli natomiast chodzi o stawki czynszów, 
to nie uległy one wielkim zmianom. W naj-
lepszych lokalizacjach w Warszawie wahają 
się one w granicach 25 EUR/m2. Wzrost 
podaży na nowe powierzchnie biurowe w 
2012 roku to szansa dla najemców na dal-
sze utrzymanie stabilnego poziomu stawek 
czynszów.

Zmiany demograficzne a 
rynek powierzchni biurowych

Firma Colliers International, zajmująca 
się badaniami rynku, przedstawiła raport na 
temat wpływu zmian w populacji na popyt 
na powierzchnię biurową. Wyniki badań 
wskazują, że kurczenie się populacji spowo-
dowane m.in. wyraźnym spadkiem liczby 
urodzeń, niesie spadek zapotrzebowania 
na powierzchnie biurowe w Europie. W 
ciągu najbliższych 20 lat szacuje się dzie-
sięcioprocentowy spadek zapotrzebowania 
na powierzchnię komercyjną. Ta zniżkowa 
faza może potrwać aż do 2050 roku. W wy-
niku zmian społecznych i gospodarczych 
nastąpiło starzenie się społeczeństwa. W 
ciągu 40 lat liczba ludności do 60. roku ży-
cia znacznie się zmniejszy. Spadek przyro-
stu naturalnego i mniejsza liczba ludności 
w wieku produkcyjnym będą miały wpływ 
na produkcję nowych miejsc pracy.

Urodzeni w czasie wyżu demograficz-
nego (Baby Boomers) stanowią aktualnie 
45% ludności pracującej. W wyniku tego 
procesu biura z podziałem na pokoje mają 
przewagę nad tymi o układzie otwartym – 
tzw. open space. Ponieważ w ciągu najbliż-
szych lat liczba pracowników z tej genera-
cji zmniejszy się o połowę, a w 2030 roku 
przestanie mieć wpływ na planowanie prze-
strzeni biurowych, potrzeby przedstawicieli 
generacji Y i Z będą odgrywały kluczową 
rolę w procesie planowania ich miejsc pracy. 
Prognozy demograficzne na rok 2030 zakła-
dają, że liczba osób w wieku 20–40 lat na 
europejskim rynku pracy zmniejszy się o 45 
milionów.

Jak podaje Colliers International, na 
przestrzeni najbliższych 20 lat możemy 
spodziewać się licznych zmian w stylu, 
motywacji i metodach pracy nowoczesnej 
siły roboczej, która będzie odzwierciedlała 

45%

25%25%

25%25%

23%

22%
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Ludność pracująca wg generacji w 2011 roku

Ludność pracująca wg generacji w 2030 roku

Green Horizon w Łodzi
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strukturę popytu na komercyjne powierzch-
nie biurowe. Co za tym idzie, konieczne 
będzie tworzenie elastycznych miejsc pracy, 
dostosowanych do zmieniających się tren-
dów i potrzeb. Budynki biurowe są finanso-
wane przez 20 lat. Dlatego też ważne jest, 
aby te długoterminowe inwestycje były jak 
najbardziej przyszłościowe i jak najdłużej 
pasowały do zmieniających się kanonów. 
Niezastosowanie się do tych wytycznych 
może doprowadzić do zwiększenia współ-
czynnika pustostanów oraz niższych stawek 
czynszów, co w rezultacie spowoduje ich 
mniejszą wydajność, a co za tym idzie – 
zmniejszenie zysków właścicieli.

Prognozy na 2012 rok
Trudno jest dokładnie przewidzieć, 

co przyniesie następny rok. Deweloperzy 
starają się szybko wypełnić lukę w podaży, 
która powstała na skutek spadku inten-
sywności prac budowlanych rozpoczętych 
w poprzednich latach. Prognozuje się, że 
wzrost popytu na powierzchnie biurowe 

„Wszystko wskazuje na to, że 
warunki pozyskania finansowania 
dla deweloperów w 2012 roku 
pozostaną restrykcyjne – będzie to 
powodować dalszą dywersyfikację 
rynku oraz umacnianie pozy-
cji najsilniejszych i najbardziej 
doświadczonych deweloperów 
z finansowaniem własnym lub 
ułatwionym dostępem do finanso-
wania zewnętrznego” – twierdzi 
ekspert.  
„Obecna sytuacja na rynku będzie 
umacniać rozwój transakcji 
przednajmu. Deweloperzy, dla 
których podpisanie umowy tego 
typu będzie warunkiem urucho-
mienia inwestycji, będą zabiegać 
o pierwszych najemców, oferując 
atrakcyjne warunki najmu. 
Utrzymująca się niepewność na 
rynkach finansowych spowoduje, 
że większość najemców pozosta-
nie zorientowana na minimalizację 
kosztów stałych. Mimo znacznej 
nierównowagi pomiędzy podażą 
a popytem czynsze efektywne 
powinny pozostać na stałym 
poziomie” – podsumowuje Anna 
Kwiatkowska z firmy Cushman & 
Wakefield.

dotyczyć będzie tylko obiektów w najlep-
szym standardzie. Ponadto, czynnikami ha-
mującymi nowe inwestycje będą w dalszym 
ciągu silne wahania nastrojów na rynkach 
światowych i ograniczenia w bankowych 
źródłach finansowania rynku.

Najważniejszymi inwestorami i najem-
cami rynku biurowego są firmy z kapitałem 
zagranicznym, dlatego rynek ten jest ściśle 
związany z panującą sytuacją ekonomiczną 
w kraju i na świecie. Wiele firm budowla-
nych podchodzi bardzo ostrożnie do obec-
nej sytuacji na rynku, dlatego przewiduje 
się niewielki wzrost wolumenu transakcji 
inwestycyjnych w 2012 roku (do ok. 130 
mld EUR). Mimo to, każde miasto rozwi-
ja swoją infrastrukturę, co w konsekwencji 
wpływa pozytywnie na rynek powierzchni 
biurowych i przekłada się na powstawanie 
nowych lokalizacji dla biznesu.

Miasto
Liczba 

ludności  
(w tyś.)

Liczba  
studentów  

(w tyś.)
Podaż (m2)

Powierzchnia 
niewynajęta 
(III kw. 2011r.)

Warszawa 1 702 270,1 3 585 000 6,7%

Trójmiasto 742 84,51 328 000 10,3%

Kraków 737 210 480 600 8,4%

Łódź 732 113 210 200 17,5%

Wrocław 624 141,6 369 200 3,1%

Poznań 543 141,5 237 300 9,1%

Katowice 305 1432 250 200 12,8%

1 Wg PwC ograniczona liczba studentów i dostępność absolwentów mogą bezpośrednio 
wpływać na perspektywy rozwojowe tej metropolii.

2 Metropolia Silesia. Katowice mogą się poszczycić najwyższym udziałem liczby stu-
dentów przypadających na mieszkańca pośród badanych miast, oczywiście po wzięciu 
pod uwagę również studentów z pobliskich miast Śląska.

tekst Judyta Marzec

judyta.poczta@gmail.com
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A przypadku nie tylko odpowiadają za 
efekt wizualny, ale poprawiają walory 
przestrzeni biurowej, pozwalając kon-
trolować naturalne oświetlenie wnętrza 
i ułatwiając różnorodność podziałów 
funkcjonalnych.

W procesie projektowania skupiono 
się na potrzebach użytkowników, wy-
maganiach związanych z utrzymaniem 
obiektu, a także stawianym budynkom 
użyteczności publicznej wymaganiach 
„nowej ery”, uwzględniających zasadę 
zrównoważonego rozwoju i umożliwia-
jących spełnienie warunków certyfiko-
wania. Elewacja, ze względu na swoją 
długość i lokalizację w pierzei ulicy, 
została zróżnicowana, nie przytłacza 
i jednocześnie odpowiada skali budyn-

Aquarius oferuje szereg najnow-
szych rozwiązań technologicznych: 
wysokiej klasy łącza teleinformatycz-
ne, systemy bezpieczeństwa i kontroli 
dostępu, a także rozwiązania technolo-
giczne pozwalające w sposób proekolo-
giczny, efektywny i oszczędny zarzą-
dzać energią i mediami. Obiekt składa 
się z dwóch siedmiokondygnacyjnych 
budynków. Całkowita powierzchnia 
biurowa to 25 000 m2.

Projekt realizowany jest w ścisłym 
centrum Wrocławia przy skrzyżowaniu 
ulic Swobodnej i Borowskiej. Sąsiedz-
two inwestycji to: Stare Miasto, Teatr 
Polski, Filharmonia Wrocławska, cen-
trum handlowe Arkady, hotele (m.in. 
Novotel, Polonia, Holiday Inn), a także 

liczne instytucje finansowe i urzędy. 
Lokalizacja zapewnia łatwy i szybki 
dojazd do lotniska, autostrady oraz 
głównych dróg wyjazdowych. Obiekt 
otacza znakomicie rozwinięta sieć ko-
munikacji miejskiej – w pobliżu znajduje 
się kilkanaście przystanków tramwajo-
wych i autobusowych.

Prestiżowa lokalizacja inwestycji 
była dla architektów dużym wyzwa-
niem wymagającym szczególnego 
podejścia estetycznego. Efekt osiągnięto 
poprzez konsekwentną i logiczną kom-
pozycję przestrzenną oraz materiały 
wykończeniowe, takie jak kamień, szkło 
i aluminium. Z kolei lekkość brył budyn-
ków podkreślają odpowiednio ukształ-
towane detale elewacji, które w tym 

nowoczesny  
biurowiec 
we Wrocławiu

Aquarius
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ku. Projektanci zwrócili szczególną 
uwagę na racjonalne wykorzystywanie 
materiałów, możliwość korzystania 
z zasobów lokalnych (polski kamień, 
drewno), skupili się na rozwiązaniach 
pozwalających obniżyć potrzeby 
energetyczne budynku – co w efekcie 
zaowocowało „bardzo dobrym budyn-
kiem”: i w architekturze, i w użytkowa-
niu.

Powierzchnie biurowe zaprojekto-

wano w układzie otwartego planu, co 
przy dużej dostępności światła natural-
nego zapewni użytkownikom elastycz-
ność aranżacji i duży komfort pracy. 
W Aquarius Business House zaplano-
wano szereg funkcji dodatkowych. Jego 
użytkownicy będą mogli korzystać m.in. 
z przychodni medycznej, lunch baru, re-
stauracji, kawiarni, saloniku prasowe-
go, fitness clubu, a osoby dojeżdżające 
do pracy na rowerach z – przygotowa-

nych specjalnie z myślą o nich – parkin-
gu i szatni wyposażonej w prysznice.

Obsługujące obiekt parkingi dla 
samochodów zaoferują łącznie 412 
miejsc: 265 w parkingu kubaturowym, 
97 w parkingu podziemnym oraz 50 na 
parkingu zewnętrznym.

W październiku 2011 roku Tieto 
Poland – polski oddział międzynaro-
dowego koncernu informatycznego – 
wynajął 8 000 m2 w Aquarius Business 
House. Kolejnym najemcą jest Bank 
Ochrony Środowiska. Aktualnie pro-
wadzone są zaawansowane rozmowy 
z kolejną dużą firmą zainteresowaną 
wynajmem powierzchni biurowej 
w Aquariusie.

Inwestycja jest realizowana w dwóch 
etapach. Pierwszy z nich rozpoczął się 
w czerwcu 2011 roku i zakończy się 
w listopadzie 2012 roku. W maju 2012 
roku rozpocznie się drugi etap, którego 
zakończenie zaplanowano na paździer-
nik 2013 roku. Wykonawcą stanu suro-
wego obiektu jest Eiffage Budownictwo 
Mitex SA.

Spółka Echo Investment  
realizuje swój pierwszy projekt  
biurowy w stolicy Dolnego Śląska. 
Aquarius Business House to  
nowoczesny obiekt klasy A,  
zlokalizowany w centrum Wrocławia 
u zbiegu ulic Swobodnej i Borowskiej



G pozostawia wiele do życzenia. Ten ostatni 
element bywa stłamszony, chociażby przez 
nietrafioną lokalizację. Chciałabym zazna-
czyć, że nie jestem sceptycznie nastawiona 
do architektury współczesnej. Twierdzę je-
dynie, że czasem ciężko jest znaleźć tę jako-
ściową, funkcjonalną i wizualnie atrakcyjną.

Ikony XX wieku
Jeśli mowa o architekturze współczesnej, 

to nie można zapomnieć o  biurowcach. 
Oczywiście, zdarzają się biura w  zabytko-
wych kamienicach, w  starych fabrykach, 
a nawet kościołach. Jednak większość firm 
wybiera na siedzibę specjalnie zaprojekto-
wane biurowce.

Gdy przechadzamy się po ulicach za-
tłoczonych miast, rzadko kiedy podoba się 
nam jakiś nowo powstały budynek. Zwykle 
przechodzimy obok niego obojętnie, odno-
towując jedynie pojawienie się kolejnego 
obiektu na naszej osobistej mapie. Szkło, 
beton, stal. Proste, minimalistyczne bryły. 
Zachowawcze formy. Architektura neu-
tralna, ale też tymczasowa. A może nijaka? 
Z drugiej strony, gdy pojawiają się odważne, 
„dziwne”, architektoniczne „wygibasy”, mi-
jamy je, niedowierzając, że ktoś mógł mieć 
taką wizję, a ktoś inny zezwolił na jej realiza-
cję. Romuald Loegler przywołał w  jednym 
z artykułów cytat przekazany przez Witru-
wiusza w  dialogu pomiędzy budowniczym 
z  Megary Eupalinosem a  jego uczniem 
Lucianosem: „Chciałbym zbudować świą-
tynię, która wzruszy ludzi – rzekł budowni-
czy. – A ty, Lucianosie, chcesz zrobić to ze 
mną. Studiuj zatem przestrzenie twojego 
pięknego miasta, rozpoznaj jego wartość dla 
człowieka i spróbuj odnaleźć tajemnicę jego 

oddziaływania. Wiele domów pozostanie 
niemymi, niektóre przemówią do ciebie, ale 
niewiele zaśpiewa…”. Obecnie też niewiele 
z nich śpiewa. A szkoda. Częściej zwracamy 
uwagę na budowle starsze, historyczne, „kla-
sycznie piękne”. Dlaczego podobają nam się 
tamte, a współczesne lekceważymy? Czyż-
byśmy nie dojrzeli do nowych form? Co nas 
zachwyca w architekturze, a co drażni?

W  gruncie rzeczy nadal doceniamy te 
same elementy, które wyszczególnił Witru-
wiusz w  traktacie „O  architekturze ksiąg 
dziesięć”: trwałość, użyteczność i  piękno. 
Na własne oczy widzimy, że nowopowsta-
jące obiekty do trwałych nie należą, uży-
teczność też niekiedy szwankuje, zaś piękno 

w tkance miejskiej
Biurowce

Architektura nieraz wydała na ten świat  
budowle piękne i zachwycające. Ale powstały 
też i takie, które zmuszają do chwili  
zastanowienia nad ich sensownością.  
Jedno jest pewne – wiele biurowców  
„pozostanie niemymi, niektóre przemówią,  
ale niewiele zaśpiewa”

tekst Natalia Bursiewicz

nbursiewicz@gmail.com
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Według Francisa Duffy’ego „biuro jest 
jedną z  wielkich ikon XX wieku. Wieże 
biurowców dominują na horyzoncie miast 
na każdym kontynencie (…) [jako] naj-
bardziej widoczny wykładnik działalności 
ekonomicznej, społecznej, technologicznej 
i finansowego postępu. Stają się symbolem 
kraju i jego polityki oraz rozwoju”. Dawniej 
takimi wyznacznikami były wieże kościołów 
i  ratusze. Teraz dominantę sylwetek miast 
na każdym kontynencie stanowią wieżow-
ce – ikony postępu, zwiastuny zmian. By 
jednak biurowiec okazał się sukcesem, musi 
spełniać określone wymagania. Jednym 
z  nich jest odpowiednia lokalizacja oraz 
– w  przypadku biurowców położonych na 
obrzeżach – dogodne połączenie z centrum 
miasta.

Według CB Richard Ellis Group Inc. 
wiele z  biurowców wybudowanych w  Du-
baju nigdy nie zostanie wykorzystane ze 
względu na niekorzystną lokalizację. „Będą 
stały puste i  niszczały, ponieważ znajdują 
się zbyt daleko od autostrady Sheikh Zayed 
Road” – podkreśla Nicholas Maclean, jeden 
z działających tam maklerów.

Ze względu na szybko zachodzące zmia-

ny społeczne, obiekt powinien być przygoto-
wany do zmian. Bez względu na to, czy jest 
to reorganizacja w obrębie jednej firmy czy 
też kompletna zmiana typu działalności lub 
postęp w zakresie technologii, wnętrze wraz 
z całą infrastrukturą musi być przystosowa-
ne do szybkiej i ekonomicznej rearanżacji.

Przestrzeń i światło
Ogromne znaczenie ma dostęp świeżego 

powietrza, światło oraz widok, który rozpo-
ściera się z okien. Okazuje się, że pracow-
nicy uwielbiają spoglądać przez okno, a to, 
co oglądają, wpływa na ich kreatywność, 
samopoczucie i motywację. Podobną funk-
cję odgrywają przestrzenie otwarte sprzyja-
jące interakcji. Dobrze czujemy się wśród 
innych osób, niekorzystnie zaś, gdy jeste-
śmy odizolowani czy zamknięci w ciasnych 
pomieszczeniach. Satysfakcja pracownika, 
jego zdrowie i wygoda są zatem elementar-
nymi kwestiami przy planowaniu biurow-
ców i poszczególnych miejsc pracy. Vali Asr 
Commercial Office Building w Iranie dostał 
nagrodę za najlepszy budynek biurowy pod-
czas World Architecture Festival w  2010 
roku, m.in. dzięki świetnej, otwartej aranża-
cji, w której nie brakuje otwartych przestrze-

ni. Jury doceniło integralność projektu i per-
fekcyjne wpisanie obiektu w tkankę miejską. 
W  2009 roku nagrodę otrzymał Unilever-
haus zlokalizowany w Hamburgu, zaprojek-
towany przez Behnisch Architekten. Tutaj 
zwrócono uwagę na centralne atrium, które 
sprzyja nieformalnym spotkaniom, oraz naj-
nowsze technologie dla zrównoważonego 
rozwoju. Polimer ETFE przyczynia się do 
inteligentnej regulacji ogrzewania budynku 
oraz do sterowania ilością światła wpadają-
cego do pomieszczeń.

Forma i funkcja
Gdyby jednak rozdawano nagrody w ka-

tegorii „najbardziej kiczowaty biurowiec na 
świecie”, w  czołówce znalazłby się Longa-
berger Office Building w  Newark w  Ohio, 
którego forma zbliżona jest do potężnego, 
wiklinowego koszyka piknikowego. W  po-
dobnym stylu utrzymany jest Office Cen-
ter 1000 a.k.a w Kaunas na Litwie. Trzeba 
przyznać, że w tym przypadku forma ideal-
nie pokrywa się z funkcją, bowiem budynek 
w  kształcie banknotu jest siedzibą banku. 
Zdecydowanie oryginalna konstrukcja cie-
szy się dużym zainteresowaniem – szczegól-
nie wśród turystów.

Trwałość, użyteczność, piękno – 
cechy, które od zawsze cenione są 
w architekturze. Coraz trudniej jed-
nak odnaleźć je w  dzisiejszych bu-
dowlach.
Biurowce wpisały się już na stałe 
w krajobraz miast na całym świecie. 
Stanowią one wręcz nieodłączny 
element miejskiej zabudowy. Zda-
rzają się jednak i takie, które pojawią 
się w miejscach najmniej odpowied-
nich dla tego typu budynków. Tym 
samym, wyrwane z odpowiedniego 
kontekstu są mało atrakcyjne dla 
firm, czyli po prostu bezużyteczne. 
By biurowiec okazał się sukcesem, 
musi posiadać odpowiednią lokaliza-
cję oraz – w przypadku biurowców 
położonych na obrzeżach – dogodne 
połączenie z centrum miasta.
Odpowiednie miejsce dla nowego 
biurowca jest tak samo ważne, jak 
samo wnętrze budynku. Projekt po-

winien zakładać elastyczne podej-
ście do zmian zachodzących w  try-
bie pracy czy potrzebach firm. Bez 
względu na to, czy jest to reorgani-
zacja w obrębie jednej firmy czy też 
kompletna zmiana typu działalności 
lub postęp w  zakresie technologii, 
wnętrze wraz z całą infrastrukturą 
musi być przystosowane do szybkiej 
i ekonomicznej rearanżacji.
Wieżowce, które są miejscem siedzib 
wielu firm, stanowią stałe punk-
ty na mapach miast. Zdarza się, że 
architekci pamiętając o  wszystkich 
wyznacznikach funkcjonalnego bu-
dynku biurowego, dokładają do 
tego pomysłowy projekt wyglądu 
zewnętrznego. W ten sposób wśród 
miejskiej zabudowy biurowej po-
jawią się te warte nagród oraz ta-
kie, o  których można powiedzieć, 
że się wyróżniają, ale niekoniecznie  
pozytywnie. 

 K

RA Studija - 1000 Lt, 
Kaunas, Lithuania

Vali Asr Commercial 
Office Building
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Sporo kontrowersji wzbudził również 
londyński biurowiec firmy Swiss Re Norma-
na Fostera, tzw. Korniszon. Biurowiec stanął 
w miejscu zniszczonego w wyniku zamachu, 
historycznego Victoria Baltic Exchange. 
Spodziewano się więc określonej funkcji, 
jak również współczesnej konstrukcji. For-
ma jednak okazała się nazbyt awangardowa. 
Oczywiście chwalono zastosowanie nowo-
czesnych technologii, izolacji termicznych 
i  rozwiązań ekologicznych, ale zarzucano 
zerwanie z istniejącym kontekstem.

Umieszczone w kontekście
Norman Foster wpisał się natomiast 

w  kontekst warszawski. Zaprojektowany 
przez niego biurowiec Metropolitan otrzy-
mał wiele prestiżowych nagród i wyróżnień. 
W  2003 roku został uznany za najlepszy 
biurowiec na świecie. Zdecydowali o  tym 
widzowie międzynarodowych targów nie-
ruchomości MIPIM w  Cannes. Całość 
biurowca składa się z  trzech niezależnych 
budynków, do których wejścia znajdują się 
w  zaokrąglonych narożnikach. Ciekawie 
prezentuje się nie tylko miękka, nowoczesna 
forma, ale także okrągły dziedziniec z fon-
tanną. Obiekt emanuje świeżością. Oby ta-
kich więcej!

Mówiąc o umieszczeniu budynku odpo-
wiednim kontekście, nie sposób pominąć 
wrocławskiego Europeum. Jako autono-
miczny obiekt prezentuje się niezwykle cie-
kawie – oszczędna, stonowana, nowoczesna 
forma, elegancka szklana fasada, dobre ma-
teriały. Niestety, tuż obok znajduje się baro-
kowy kościół, a nieco dalej pałac królewski. 
Hotel-biurowiec jest o dwa piętra za wyso-
ki, co sprawia, że zaczyna dominować nad 
ważnym, choć niewielkim, sąsiadującym za-
bytkiem. Tym samym, zamiast dialogu for-
my historycznej ze współczesną, jest walka, 
która nie sprzyja ani jednemu, ani drugiemu 
obiektowi.

Stara funkcja w nowej 
formie
Coraz częściej pojawiającym się rozwią-

zaniem jest rewitalizacja budynków dla ce-
lów biznesowych. Udanym przykładem jest 
tutaj projekt Mokotowska Square w  War-
szawie, opracowany przez Sweco Architekci. 
Obiekt był w  latach 50. nowoczesnym bu-
dynkiem biurowym utrzymanym w  nurcie 

socrealistycznym. Funkcja została zachowa-
na, forma jednak musiała być poddana li-
ftingowi. Odnowiono elewację, zachowano 
kształt oraz gabaryty budynku. Całkowicie 
przebudowano natomiast wnętrze, przy-
stosowując je do potrzeb dzisiejszego biura. 
Wykonano nowy, centralny układ komuni-
kacji pionowej z szybkobieżnymi windami. 
Atutami są także tarasy umieszczone na 
najwyższej kondygnacji, z  których pracow-
nicy mogą podziwiać panoramę Warszawy.

Nie powiodła się natomiast próba zmia-
ny funkcji z dawnego hotelu Bałtyk w Gdyni 
na biurowiec Nordea. Budynek przypomina 
obecnie skrzyżowanie pudełka na zapałki ze 
statkiem kosmicznym.

Mieszane uczucia budzi budynek wcho-
dzący w  skład Centrum Biurowego GTC 
– Galileo w Krakowie. Z  jednej strony po-
jawiają się głosy krytyki, że biurowiec przy-
pomina „przygnębiający kloc”. Z  drugiej 
– jest to przykład dobrego, surowego mo-
dernizmu. Dunikowski przekonuje prostotą 
formy, a powierzchnia biurowa jest funkcjo-
nalna i atrakcyjna.

Nagrodzeni w Poznaniu
Jedynym w Polsce biurowcem nagrodzo-

nym w kategorii Best Office Development 
for Poland został poznański Murawa Office 
Park projektu Rhode Kellerman Wawrow-
sky. Uwagę jury zwróciła zgodność budynku 
z  ideą zrównoważonego rozwoju oraz jego 
proekologiczność. Obiekt posiada wiele in-
teligentnych rozwiązań technicznych oraz 
przeszklone tarasy, które zapewniają stały 
kontakt z  naturą i  świeżym powietrzem. 

Poznań może się też pochwalić biurowcem, 
który został jednym z laureatów nagrody na 
najlepszy projekt architektoniczny w  kate-
gorii Office Architecture w konkursie Euro-
pean Property Awards. Autor Skalar Office 
Center, Stanisław Sipiński, zaprojektował 
budynek w modernistycznej stylistyce. Tym 
samym wpisał się idealnie w charakter post-
przemysłowej dzielnicy Poznania. Drażni 
mnie jedynie zagraniczna nazwa obiektu – 
tak jakby Centrum Biurowe Skalar brzmiało 
źle. Przy tak udanej realizacji inwestorzy po-
winni sobie odpuścić amerykański lans.

Nowe drogi architektury
Tymczasem najnowocześniejszym biu-

rowcem na świecie ma zostać Apple poło-
żony w Cupertino. Obiekt będzie przypomi-
nać statek kosmiczny z potężnym, okrągłym 
atrium w  środku. Wokół ma dominować 
zieleń – jeden z  ważniejszych czynników 
wpływających na produktywność i  dobre 
samopoczucie pracowników według Steve-
’a Jobsa.

W Polsce nadal musimy czekać na od-
ważne, awangardowe i  przyszłościowe biu-
rowce. Jest to trudne, ponieważ „doświad-
czenie stuleci poucza nas, że przenikające 
z  Zachodu style zostają w  Polsce swoiście 
przetworzone, przystosowane do panują-
cych w Polsce warunków, niejako spolszczo-
ne. To samo nastąpi z architekturą najnow-
szą, która wkracza na niepewne jeszcze, ale 
wiele rokujące drogi” (Noakowski).

tekst Natalia Bursiewicz

nbursiewicz@gmail.com
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